
Powrót do źródeł. 
       W dniu 11 czerwca 2006 roku młodzież Gimnazjum Sportowego w Supraślu 
uczestniczyła w pikniku ekologicznym organizowanym w ramach XI Spotkań z Naturą i 
Sztuką Uroczysko 2006. Tym razem miejscem imprezy była stadnina koni w Studziankach.   
         - trasa wędrówki  

Supraśl – Studzianki  
                    Stadnina w Studziankach                                       

                                                              Wyruszyliśmy drogą obok ośrodka 
Puszcza, następnie leśnymi ścieżkami 
wzdłuż szlaku, przez drewnianą kładkę nad 
Supraślą. Dolina rzeki naprawdę pobudza i 
wzbogaca wrażenia krajobrazowe. 

  
  
          Start 
 
Podczas  pikniku nasza  młodzież zaprezentowała 
inscenizację nawiązującą do legendy o powstaniu 
Supraśla.  Za  wzór  przyjęto  jedną  z  opowieści  
Mieczysława Czajkowskiego pt.  „Próba wody”.  
W układzie scenografii zadziwiliśmy wszystkich 
pomysłowością,  co  dobrze  obrazują  poniższe 
zdjęcia:  
                                                        
 
  
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
W trakcie tej plenerowej imprezy mieliśmy również okazję zaobserwować sztukę walk 
rycerskich w wykonaniu miłośników miecza i topora z Suraża. Wśród innych występów 
szczególny aplauz uzyskali najmłodsi, dzieci z przedszkola nr 26 z Białegostoku, prezentujące 
tańce i pieśni z Podlasia: 
 
 
 
 
 
 
 
 
 



 
Nasz udział w pikniku należał do niezwykle aktywnych. Uczestnicy mieli sposobność 
zapoznać się z realiami pracy przedstawicieli ginących zawodów: garncarza, kowala, 
rzeźbiarza, tkaczki. Zwiedzić krytą ujeżdżalnię i stadninę (naprawdę nowoczesną), 
zaobserwować pokazy hippiczne. Także wysłuchać gawędy znanego dziennikarza Adama 
Wajraka, ciekawie opowiadającego o bliskich spotkaniach ze zwierzętami z obszaru Podlasia. 
  

Do ogłoszonego konkursu na 
najpiękniej wykonany wianek 
zgłosiły się dwie nasze 
gimnazjalistki. Z kwiatów  
pobliskich łąk powstały prace 
całkiem dużych rozmiarów. W 
rywalizacji ich wianki prezentowały 
się dosyć okazale, a nagrodą za 
udział były upominki. Warto było!  

 
 
 
Po kilku godzinach spędzonych na tym ekologicznym festynie, czas było wyruszyć w 
powrotną drogę. Oczywiście wyznaczonym szlakiem. A przed wejściem do Supraśla 
koniecznie nasze grupowe zdjęcie. Razem to ok. 10 km - nie było jednak widać zmęczenia. 
 
 

 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
Wrażenia z wycieczki były bardzo pozytywne. Przez uczestnictwo w życiu kulturalnym 
kształtujemy przecież swoje postawy, doskonalimy umiejętności. Po raz kolejny 
przekonaliśmy się o wielkich korzyściach pracy w grupie. O odpowiedzialności za swoje 
postępowanie, o konieczności promowania wizerunku aktywnej młodzieży i promocji 
działalności szkoły. Podziękowania od uczestników otrzymali nauczyciele - organizatorzy i 
opiekunowie wspólnej wędrówki: Marek Tołoczko, Dorota Rusiłowicz, Urszula Arciszewska. 
A my z kolei, dorośli mogliśmy być dumni z postawy i zachowania swoich podopiecznych. 
 
 
Supraśl, 12. 06. 2006 r.                                                                            opr. Marek Tołoczko 


